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НЕСКОЛЬКО МГНОВЕНИИ 
ИЗ ЖИЗНИ ПАПЫ

ПОКУШЕНИЕ В ВАТИКАНЕ
13 мая 1981 г.
Покушение на Папу произошло 13 мая, в годовшину пер­

вого явления Девы Марии в Фатиме в 1917 г. Его совершил 
турецкий террорист Али Агджа, хотя всем очевидно, что за 
ним стояли другие силы. Чудесным образом Папа выжил. 
Пуля на несколько миллиметров миновала органы, повреж­
дение которых несовместимо с жизнью. Это чудо стало для 
Иоанна Павла II новым доказательством покровительства Бо- 
жией Матери, ко­
торой он посвятил J 
своё служение, а ’
слова «Totus Tuus* П
- «Всецело Твой» S  
он не случайно на­
чертал на своём  
гербе. Он не боял­
ся см ерти: « ...в  
час, когда я упал 
на П лощ ади св.
П етра, я твёрдо 
зн ал , что вы ж и­
ву». Ещё будучи в 
больнице Папа по­
просил доставить 
описание Третьей 
фатимской тайны ‘
В документах он 
прочтёт о страдаю­
щем человеке в бе­
лом одеянии...

Благодаря по- 
кущению, он стал 
ещё ближе миллионам больных, страждущих, гонимых. С 
этого момента встречи с ними приобретают особую вырази­
тельность. С тех пор он стал одним из них.

КАСАБЛАНКА (М АРОККО) - 
ВСТРЕЧА С МУСУЛЬМАНАМИ

19 августа 1985 г.
То, что казалось невозможным, - совершилось. Пятьде­

сят тысяч молодых мусульман, собравшихся на стадионе, слу­
шают Папу, который прибыл в Марокко по приглашению 
короля Хасана II. Не один Понтифик не решался на подоб­
ный шаг. Но таким образом он реализовал учение II Вати­
канского Собора, который с уважением говорит о других ре­
лигиях. 20 лет после окончания Собора его активный учас­
тник, теперь - Понтифик, активно воплощает идеи в жизнь.

«Мы, христиане и мусульмане, соверш енно неверно 
понимали друг друга и порой в прошлом поступали друг 
против друга. Разве в мире, жаждущем единства и мира, 
и в то же время переживающем тысячи конфликтов, ве­
рующие не должны поддерживать дружбу и единство меж­
ду людьми и народами, которые на земле составляю т 
единое сообщество?».

Встреча в Касабланке выразительно показала миру, что 
Иоанн Павел II - бескорыстный и, может быть, единствен­
ный повсеместно признаваемый «голос совести» мира. Со­
бытия последних двух лет показали, что его забота о при­
мирении христиан и мусульман и развитии диалога носила 
пророческий характер.

ЭНЦИКЛИКА «UTUNUMSINT*
25 мая 1995 г.
Умирающий Иоанн XXIII шептал слова молитвы Христа; 

«Ut unum sint» - «Да будут все едино». Говорят, что это обсто­
ятельство оказало огромное влияние на Иоанна Павла II и 
поэтому Энциклика, посвященная единству христиан, носит 
столь красноречивое название. Этот документ убедительно сви­
детельствует об огромном, фундаментальном значении, ко­
торое Иоанн Павел II приписывает экуменическому движе­

нию. Это - не внут­
реннее дело Ц ерк­
ви, как некоторым 
хотелось бы верить, 
и не предмет отвле­
чённых герменевти­
ческих дискуссий.

П апа назы вает 
диалог испытанием 
совести, подчерки­
вая, что единство 
христиан возможно, 
его условие - смирен­
ное признание того, 
что мы согрешили 
против единства и 
должны покаяться в 
этом. Кроме того, - 
и именно поэтому 
Энциклику считают 
важной вехой в ис­
тории христианства - 
Иоанн Павел II про­
сто и смиренно об­

ращается к христианам иных конфессий с предложением со­
вместно обсудить вопрос о природе первоверховной власти Пон­
тифика. Его призыв не получил до сих пор подобного по сме­
лости ответа, однако зерно было брошено...

ПОЭМА ИОАННА ПАВЛА П  
«РИМ СКИЙ ТРИПТИХ»

6 марта 2003 г.
Вновь Папа Войтыла юзврашается к поэзии, которую он, 

как казалось, окончательно оставил после своего избрания на 
Престол св. Петра. Новость была сенсационной, ведь ещё 
несколько лет назад окружение Папы утверждало, что сочи­
нение стихов - это перевернутая страница в жизни Святейше­
го Отца. Однако... «И тут он остался верен себе», - так про­
комментировал этот факт кардинал Франтишек Махарский 
на презентации поэмы в доме краковских архиепископов. По­
явление на свет этого сочинения было окутано необычайной 
таинственностью. Были утечки в прессе, время публикации 
постоянно откладывалось, и наконец сочинение увидело свет, 
изданное головокружительным тиражом; 300 тысяч экземп­
ляров! И тираж был раскуплен практически сразу.

Медитации Папы представляют собой размышление над Биб­
лией, историей творения, о месте человека в мире; немало в 
них личных переживаний. Вьшающийся характер этой инициа­
тивы подчеркивают несколько обстоятельств. Предстоятель Ка­
толической Церкви и, одновременно, выдающийся гул)анист и 
философ счёл юзможным обратиться к языку поэзии, отметив 
тем самым, что не проповедь и не Энциклика послужат в дан­
ном случае лучшим средством передачи его мысли.
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N ie  p a m ię ta m , k tó r a  to  b y ła  p ie lg r z y m k a  O jc a  Ś w ię te g o  J a n a  
P a w ła  11, a le  b y ła  o s o b l iw a , b o  n a  U k r a in ę  -  d o  K ijo w a  i  L w o w a .

PAPIEŻ 
WE LWOWIE

J J f

OJCIEC Święty w moim rodzinnym 
m ieście! Jaka  radość! Jakże  
mogłabym tam nie pojechać i nie 

być na spotkaniu z Nim? Więc pojechałam. 
Dzięki pism u polecającem u od o. Janusza 
dostałam  m iejsce w jednym  z b liższych  
sektorów . W yjechałam  do L w ow a ja k o  
korespondentka, by później opowiedzieć o 
przebiegu spotkania z Ojcem Świętjro naszym 
parafianom w kościele Krasnodarskim.

W dniu 24 czerwca 2001 roku odbyło się

spotkanie z Papieżem w Kijowie na stadionie. 
Przyjęto Go dość chłodnie, zaś ludzi było 
stanowczo za mało. Dlaczego?

Nie pozwolono Ojcu Świętemu pomodlić 
się w Soljorze Świętej Sofii -  jakoby z powodu 
remontu cerkwi. Ale Lwów, nie do porównania 
z Kijowem, radośnie czekał na to spotkanie.

Przyjechałam do Lwowa chyba o tydzień 
wcześniej przed przylotem tam Jana Pawła П. 
Miasto s^kow ało  się do tego wielkiego święta. 
W szędzie ju ż  pow iew ały flagi papieskie. 
Ostatnie porządki, malowania, wysadzania 
kwiatków na rabatach, bielenie drzew -  jak to 
zaw sze byw a, gdy się czeka na przyjazd 
dosto jnego , d rog iego  gościa. Pow iew ają 
transparamenty ze słowami: “Gościnnie witamy 
Świętego Ojca Jana Pawła II w mieście Lwowie!”.

Poniedziałek, dnia 25 czerwca 2001 roku, 
godzina 19.30. -  P r^ lo t Papieża do Lwowa. 
M odlitwa Ojca Świętego przed cudownym 
obrazem  M atki Bożej Ł askaw ej bazy lik i 
metropolitarnej lwowskiej.

Wtorek, dnia 26  czerw ca  2001 roku, 
godzina 9.30. -  Msza Święta według obrządku 
łacińskiego po polsku na lwowskim hipodromie 
przy ulicy Śtryjskiej.

W stałam  dość w cześnie by zdążyć na 
imprezę przed zamknięciem ruchu drogowego. 
Dobrze, że dom, w którym się urodziłam i 
w yrosłam , znajdu je  się w okolicy  parku

Stryjskiego i w  kilku kilometrach tylko od 
hipodromu. Część drogi dojeżdżam autobusem, 
później idę na piechotę, jak  na prawdziwej 
pielgrzymce. Tak się składa, że idę wraz z 
góralami z Zakopanego, którzy przyjechali z 
Kraju na spotkanie z Ojcem Świętym. Przy 
okazji oglądam piękne stroje góralskie. Ale 
parzenicom nie udało mi się przyjrzeć, Ью są 
wyszyte na spodniach męskich z przodu.

№ iemy, śpiewając pieśni religijne. Po jakiejś 
godzince jesteśmy na miejscu. Drogi z góralami 
się rozchodzą. Idą do sektom nr 4, ja  zaś do E -1, 
przeznaczonego dla korespondentów. Niby 
blisko, lecz daleko od ołtarza.

C zekam y na przybycie drogiego nam 
Gościa, ucząc się powitalnej pieśni: “Witamy 
Cię - Kochamy Cię”.

Lwów znany jest z tego, że lubi tam czasem 
polać. Ale tego dnia z rana wypogodniło się i 
mieliśmy ładną pogodę.

Nagle rozlega się donośny głos z głośnika: 
“ B racia i siostry, w łaśnie przybył O jciec 
Święty -  jest z nami”.

I śp iew am y p o w ita lną  p ieśń . Papież 
przejeżdża “Papomobilem” między sektorami, 
błogosławiając tłum.

Rozpoczyna się Msza Święta w języku 
polskim. Śpiewamy polskie pieśni religijne, 
maryjne: “Śliczna Gwiazdo miasta Lwowa -  
M aryjo!”

Łzy cisną się do oczu, w ustach wysycha, 
nie wiadomo czy to jest z nadmiaru wrażeń, 
czy też z powodu gorąca.

Koronacja obrazu patronki miasta Lwowa - 
Matki Bożej Łaskawej. Kazanie Ojca Świętego. 
G orące  m odły . B ea ty fik ac ja  b iskupa 
lwowskiego Wilczewskiego, pochowanego na 
cm entarzu Janow skim . Komunia święta w 
sektorach.

W czasie nabożeństwa szare chmury legty 
jakby wysokim wałem dookoła hipodromu. 
Takiego fenomenu przyrody nigdy dotąd nie 
spotykałam, nawet lecąc samolotem. Miałam 
uczucie, iż cały hipodrom unosi się wraz z nami 
jak ogromna czasza w przestworach.

Cudowny Obraz Matki Btej iaskaw ej 
z Bazyliki Metropolitalnej we Lwowie

W róciłam do domu zw yczajnie pieszo 
z językiem  przyschniętym do podniebienia, 
z tw arzą osm aloną przez wiatr, ale bardzo 
radosną.

Godzina /5.50. -Sf)otkanie Ojca Świętego 
z m łodzieży którą tak bardzo kochał, a która 
lgnęła do Niego, na Sichowie pod Lwowem -  
na p lacu  p rzed  ce rk w ią  N arodzen ia  
N ajśw ię tsze j B ogorodzicy . S łow o O jca 
Świętego. Rozmowa z młodzieżą. Pogoda 
wieczorem nie dopisała -  ulewny deszcz, ale 
nikogo to nie zraża, nikt nie traci wigoru. Ojciec 
Święty, znany też ze swego poczucia humoru, 
śpiewa ulubioną piosenkę góralską;

Nie lij, descu, nie lij.
Bo cie tu nie trzeba!
Obeńdż lasy, góry.
Zawróć sie do nieba.

Środa, dnia 27 czerwca 2001 roku, godzina 
10.00. -  M sza Św ięta w edług obrządku 
b izan ty jsk ieg o  w ję z y k u  ukra iń sk im . 
Beatyfikacja. Homilia Ojca Świętego. Miejsce: 
hipodrom p r ^  ulicy Śtryjskiej.

Mszę Świętą oraz ceremonię pożegnania Ojca 
Świętego na lotnisku lwowskim i odlot do Rzymu 
oglądamy dzięki telewigi Ukrainy i Polski.

Spotkanie z Ojcem Świętym Janem Pawłem 
II, może nie tak bliskie, jak by się tego chciało, 
je s t  zaw sze p rzeżyc iem  w span ia łym  i 
niezapom nianym . Żal mi tych, którzy nie 
zaznali i nie zrozumieli tego -  kim był dla świata 
Ojciec Święty Jan Paweł II.

Leonia WULECKA

BbHT CenTlttore Огця [м н< Л «* м  U 
JlMft, 25-27 NCIMM 2001 p. b.

Божественна Л 1*турпя 
в латинському обряд1
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Z DZIEJÓW WIELKIEGO ZWYCIĘSTWA
Pan Grzegorz Matkowski ujrzał świat w dniu 25 maja roku 1912 w 

stanicy Stawropolskiej, która leży w obecnym Siewierskim rejonie Kraju 
Krasnodarskiego. Ojciec jego Porfirjusz syn Jakuba urodzony został w roku 
1871 w okolicach Kamieńca Podołskiego. N ad Kubań pan Porfirjusz trafił 
razem z rodzicami w roku 1893. Matka Grzegorza Katarzyna z domu Snarska- 
Koczorowska urodziła sie w roku 1898, a ju ż  h > roku następnym je j  rodzice 
również przenieśli się nad Kubań. Grzegorz zawsze uważał się za Połaka z 
krwi i kości oraz szczycił się z  powodu swojego pochodzenia. Po ukończeniu 
Technikum Budownictwa Drogowego w Krasnodarze przez szereg lat 
budował on drogi na Kaukazie Północnym.

WETERAN ARMII
I WOJSKA

D O W O JS K A  pan  G rz e g o rz  
zosta ł pow ołany  tuż po ro z ­
poczęciu się wojny z Niemcami 

liitle ro w sk im i -  w  lip c u  1941 roku . 
Skierowany został do Szkoły Artylerii nr 2 
w  R ostow ie nad D onem , k tó rą  w krótce 
przeniesiono do S talingradu. W  grudniu
1941 roku pan Grzegorz zostaje promowany 
na oficera A rm ii C zerw onej. N iszczenie 
czołgów przeciw nika stanie się odtąd dla 
n iego fachem  niezm iennym  na przeciąg  
całej wojny.

Pierwszy swój bój lejtnant M atkowski 
odbył w  ch a rak te rze  dow ódcy  p lu to n u  
a r ty le r i i  p rz e c iw p a n c e rn e j. P od  je g o  
dow ództw em  znajdow ały się w tedy dw a 
45-mm działa przeciwpancerne wzoru 1937, 
obsług iw ane p rzez  sześc iu  kanon ierów  
każde. Później Sam odzielny Niszczycielski 
D y w iz jon  P rzec iw p an ce rn y , sze reg ó w  
k tórego pan M atkow sk i n ie  porzuci do 
końca swej służby w A rm ii C zerw onej, 
p rz e z b ro jo n o  w  n a jn o w sz e  a rm a ty

d y w iz y jn e  Z iS -3  o k a l ib rz e  76 m m , 
holow ane przez sam ochody ciężarowe.

S w o im  p ie rw sz y m  o d zn aczen iem  
bojowym  -  medalem “Za Odwagę” starszy 

l e j t n a n t  
M atkow ski został 
u d e k o ro w a n y  w 
d n iu  9 g ru d n ia
1942 roku. W  toku 
w o jn y  pan
M atkow ski został 
te ż  k aw a le rem  
O rd e ru  W ojny  
O j c z y ź n i a n e j  
d ru g ie j k lasy . 
P ó ź n ie j do tego  
d o ł ą c z y ł y  
o d z n a c z e n i a  
p o lsk ie : S rebrny  
K rzy ż  Z a s łu g i, 
K r z y ż  
W a l e c z n y c h ,  
m edal “Z a O drę, 
N y sę , B a łty k ” , 
m e d a l

“Zw ycięstw a i W olności 1945”, srebrny i 
brązow y m edale “Siły Zbrojne w  Służbie 
O jczyzny”, medal “Dziesięć lat PRL” oraz 
Odznaka Grunwaldzka. Ogółem pułkownik 
A rm ii R o sy jsk ie j w  s tan ie  sp o czy n k u  
G rz e g o rz  M a tk o w sk i p o s iad a  24 
o d z n a c z e n ia  p a ń s tw o w e  ra d z ie c k ie  i 
p o ls k ie . Jak o  n a g ro d ę  b o jo w ą  m ożna  
zaliczyć  rów n ież  p is to le t “Parabellum ” , 
który kapitanowi M atkowskiemu przekazał 
dow ódca zdruzgotanej przez jego  oddział 
niemieckiej jednostki pancernej.

KO N TU ZJE i zranienia, w śród 
k tó ry c h  b y ły  dw a c ię ż k ie , 
pana G rzegorza nie ominęły, 

lecz na ogół służba toczyła się sprawnie. 
U czestn iczy ł pan M atkow ski w  operacji 
S ta l in g ra d z k ie j ,  o ra z  b ra ł u d z ia ł w 
sfo rso w an iu  D n iep ru , w alczy ł na k ilku  
fro n ta c h : W o ro n ie sk im , S te p o w y m , 
P o łu d n io w o -Z a c h o d n im  o ra z  D ru g im  
U k ra iń s k im . W  k w ie tn iu  1945 ro k u  
kapitana M atkow skiego, dow ódcę 346-go 
S a m o d z ie ln e g o  N is z c z tc ie ls k ie g o  
D y w iz jo n u  P rz e c iw p a n c e rn e g o  303 -e j
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D yw izji S trzeleck iej należącej do 57-ej 
A rm ii, n ie s p o d z ie w a n ie  p rz e n ie s io n o  
służbowo do szeregów W ojska Polskiego, 
gdzie on o rok później został aw ansow any 
na m ajora. W  la tach  1 9 4 9 -1 9 5 0  m ajo r 
Grzegorz M atkowski ukończył z w ynikiem  
d o b ry m  s ta rsz y  k u rs  W y ższe j S zk o ły  
Artylerii W ojska Polskiego w Toruniu.

SŁUŻBA  w ojskow a pana G rzego­
rza M atkowskiego przebiegała w 
rozm aitycli m iastach  po lsk ich : 

G ubin ie , K ie lcach , L ub lin ie , O lsz tyn ie , 
Poznaniu, Siedlcach, Sulechowie, Toruniu,

szeregów Armii Radzieckiej 
i zo s ta ł sk ie row any  w 
charakterze słuchacza do 
Leningradzkiej Akademii 
A rtylerii. N iestety  ju ż  w 
dniu 30 listopada 1956 roku 
je g o  słu żb a  w ojskow a 
zo sta ła  d e fin ityw n ie  
zakończona w zw iązku z 
k o le jnym  znacznym  
zm n ie jszen iem  stanu  
liczbow ego  A rm ii 
Radzieckiej.

CZERWONEJ
POLSKIECO
W a rsz a w ie , W ro c ła w iu , Z a m o śc iu , 
Zielonej Górze. Podczas służby w  W ojsku 
P o lsk im  pan  M a tk o w sk i w ie lo k ro tn ie  
spotykał się z legendarnym  m arszałkiem  
Polski i ZSSR  K onstsntym  Rokossow skim . 
Lata ow e w spom ina dziś pan G rzegorz jako  
n a jp ię k n ie js z e  w  sw o im  ż y c iu . K u 
schyłkowi swej służby w  W ojsku Polskim  
p o d p u łk o w n ik  M a tk o w sk i d o w o d z ił 
a r ty le r ią  T rzec ie j P o m o rsk ie j D y w iz ji 
Z m echanizow anej.

Po ponad dziesięciu  latach służby w 
W ojsku Polskim  w e w rześniu roku 1955 
p o dpu łkow n ik  M atkow sk i p o w ró c ił do

Jeszcze w  roku 1943, 
podczas pięciomiesięcznej 
kuracji po ciężkim zranieniu, 
w  tyłow ym  szpitalu ew a­
k u acy jn y m  w dalek im  
Kiemierowie pan Grzegorz 
poznał pannę Annę, z którą 
się ożenił w  M oskwie w  dniu 29 listopada 
1945 roku. Z  tego zw iązku m ałżeńskiego 
urodziłi m u się synowie Genadiusz i Artur.

Po pow rocie  do o jczystego  K ubania  
pan G rzegorz kontynuow ał sw oją pracę w  
zakładach przem ysłu budow lanego, k tórą 
porzucił dopiero w  w ieku lat 80.

P o ls k a  n ie  z a p o m n ia ła  sw eg o  
w eterana - k iedy pan G rzegorz zm uszony 
z o s ta ł  p o d d a ć  s ię  p o w a ż n e j o p e ra c ji 
chirurgicznej - A m basada RP w M oskw ie 
j ą  dofinansow ała.
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980 lat -  Koronacja Bolesława Chrobrego na króla Polski 
(dnia 18 kwietnia 1025 roku)

695 lat -  U rodziłsięK azim ierz Wielki (dnia 3 marca 1310 roku) 
635 lat -  Koronacja Kazimierza Wielkiego na króla Polski 

(dnia 24 kwietnia 1370 roku)
525 lat -  Zmarł Jan Długosz, arcybiskup lwowski, znakomity 

dziejopisarz (dnia 19 maja 1480 roku)
480 lat -  Książę Prus Albrecht Hohenzollem złożył hołd lenny 

Zygmuntowi Staremu (dnia 10 kwietnia 1525 roku)
475 lat -  Urodził się Jan Kochanowski, wielki poeta 

(dnia 6 czerwca 1530 roku)
255 lat -  Urodził się Hugo Kołłątaj, polityk, pisarz, filozof 

(dnia 1 kwietnia 1750 roku)
190 lat -  Proklamowanie w Warszawie Królewstwa Polskiego 

(dnia 20 czerwca 1815 roku)
115 lat -  Zmarł Oskar Kolberg, folklorysta, etnograf, muzyk

i kompozytor (dnia 3 czerwca 1890 roku)
110 lat -  Urodził się Jan Parandowski, prozaik, eseista, tłumacz 

(dnia 11 maja 1895 roku)
105 lat -  Urodził się Adolf Dymsza (właściwe nazwisko Bagiński), 

znakomity aktor teatralny i filmowy 
(dnia 6 kwietnia 1900 roku)

105 lat -  Urodził się Leon Kruczkowski, prozaik, publicysta, 
autor sztuk scenicznych (28 czerwca 1900 roku)

95 lat -  Urodził się Jan Dobraczyński, prozaik, eseista, 
dramaturg, publicysta (20 kwietnia 1910 roku)

70 lat -  Podpisanie przez prezydenta Konstytucji, tak zwanej 
“kwietaiowej” (dnia 23 kwietnia 1935 roku)

65 lat -  Rozpoczęto w ZSSR akcję stracenia polskich jeńców 
wojennych z obozu w Kozielsku -  znaną jako 
“zbrodnia Katyńska” (dnia 3 kwietnia 1940 roku)

65 lat -  Rząd polski przenosi się z Francji do Anglii 
(dnia 19 czerwca 1940 roku)

60 lat -  W Krakowie ukazał się pierwszy numer poczytnego 
tygodnika “Przekrój” (dnia !5 kwietnia 1945 roku)

60 lat -  Zmarł Wacław Sieroszewski, prozaik, eseista 
(dnia 20 kwietnia 1945 roku)

60 la t -  Podjęcie decyzji o utworzeniu Uniwersytetu Mikołaja 
Kopemika w Toruniu (dnia 28 czerwcza 1945 roku)

55 lat -  Odbyła się pierwsza audycja Rozgłośni Polskiej Radia 
“Wolna Europa” (dnia 3 maja 1950 roku)

55 la t -  Zmarł Ksawery Pruszyński, prozaik, publicysta, tłumacz 
(dnia 13 czerwca 1950 roku)

40 la t -  Zmarła Maria Dąbrowska, prozaik, eseistka, 
tłumaczka (dnia 19 maja 1965 roku)

35 lat -  Zmarł Leonid Teliga, żeglarz, lotnik, dziennikarz; pierwszy 
Polak, który samotnie opłynął dookoła świata 
(dnia 21 maja 1970 roku)

15 lat -  W Polsce zniesiono cenzurę (dnia 11 kwietnia 1990 roku)
10 la t -  W Warszawie otwarto pierwszy odcinek metra 

(dnia 7 kwietnia 1995 roku)
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ŻYCIE POLONIJNE
3 апреля 2005 г. нас покинул Вселенский Пастырь Папа Иоанн Павел И. Кубанская Полония скорбела со всей 

Польшей, скорбела со всем миром. В краснодарском римско-католическом костёле Розария Божией Матери и Святой Варвары 
прошли службы, посвящённые молитвам о Папе. Мы остались без Папы, но с нами была наша Вера.

10 апреля 2005 г. в Центре национальных культур прошёл праз­
дничный вечер, посвящённый предстоящей годовщине Великой Победы. 
На праздник были приглашены представители всех национальных объедине- 

5 прошёл через страшные годы войны. От Польского центра
“Единство” в мероприятии приняли участие пани Михалина Рябчикова, 
пани Хелена Козырева, пани Алла Федина и пани Янина Абертасова. К

li Щ сожалению, на праздник не смогли прийти пани Розалия Чаус, пани Ирена
I . I Мальковская, пани Евгения Ковалёва, пан Григорий Матковский, каждый

• ^  i  из которых внёс свою лепту в дело победы над фашизмом.
В этот день немало было рассказано о войне, битвах, героях тыла и 

блокадных днях. Участники вечера со слезами грусти и радости пели солдат­
ские песни на русском и других языках и, конечно, зна.менитую песню “День 
Победы”. Все получили в подарок тёплые одеяла, но главным было то, что 
подвиг героев войны не забыт и вечно будет в памяти потомков.

2 мая 2005 г. в Литературном музее Кубани состоялось празднование традищюн- 
ных майских праздников Дня Пресвятой Девы Марии Королевы Польши, Дня Полонии и 
Дня Конституции 1791 г. Не случайно в знаменитой песне есть такие строки: "Witaj Maj,
Trzeci Maj, dla Polaków Nogi raj!" Однако в этом году майские праздники не могли пройти без 
грусти, связанной с уходом нашего Папы.

Важной частью праздничного вечера стали выступления, посвящённые 500-летию ве­
ликого польского писателя и поэта Миколая Рея из Нагловиц (1507-1569), который од­
ним из первых стал писать исключительно на родном языке.

Миколай Рей —  шляхтич герба Окша (Oksza), рос в огромных поместьях своего отца, перво­
начально не подучая образования и только юношей, поступив в штат воеводы сандомирского, 
он стал учиться по-латыни. Читая без разбора книги самого разнообразного содержания, он 
много писал, стихами и прозой, хотя вёл жизнь разгульную и шумную. Пользуясь огромной 
популярностью среди ш^гяхты и благосклонностью корагевы Боны, а также королей Сигизмунда 
и Сигизмунда Августа, Рей отказыво/кя от всяких должностей, утверждая, что на ыужбе 
всегда должны быть утеряны два драгоценнейших камня: свобода и совесть. Примкнув к  ка.1ь- 
винизму, Миколай Рей стал переводить псалмы, писал толкования на Евангелие, составил 
катехизис в разговорах, объяснял Апокалипсис. Больший интерес представляют благочестивые 
песни Рея, лучшая из которых -  “Заря” ("Hejnał"). Его “Зверинец" ("Zwierzyniec") — сборник 
басен и сказок, повествующий о монархах и знаменитых людях Польши, об обязанностях раз^шчных сословий и т. д., — был издан 
вместе со сборником остроу.мных анекдотов “Шуточками” ("Figliki"), уже при жизни автора.

Помимо поэтического творчества, как считается проложившего путь отцу польских поэтов ~  Яну Кохановскому, Миколай Рей 
считается создателем и польской прозы. Знаменитейшее из его прозаическое произведение — “Зерцало или жизнь честного человека ”  

("Zwierciadło albo żywot poczciwego człowieka"). Оно представляет собой род энциклопедии зна!шй, пригодных для шляхтича, трактат 
практической философии, раздыенный на три части, по возрастам -  юношескому, зре/юму и старческому. Идеал Рея — ш.гяхтич, 
то есть человек, имеющий сердце великое, пренебрегающий превратностями судьбы, думающий лишь о службе Отечеству.

Основные эпизоды жизни и творчества Миколая Рея осветил в своем рассказе лан Александр Селицкий, после чего с 
яркими поэтическими зарисовками выступили панна Юлия Кузьмицкая, пани Лора Головкова (Козловская), пан Евгений 
Зенкевич и пан Игорь Ясинский.

Во второй части вечера фольклорно-этнографический ансамбль “Сковронэк” под руководством пани Ядвига Гжеляк-Гар- 
линской исполнил ряд новых песен из двух циклов: песни военных лет и народные песни Мазовии.

9 мая 2005 г. состоялось празднование 60-й годовщины со Дня Великой Победы над фашизмом. В Краснодаре прошло 
возложение венков к Вечному Огню и праздничное шествие. Среди членов Польского центра “Единство” нет никого, кто бы 
с равнодушием отнёсся к этой дате. Всем известно, что Вторая мировая война началась 1 сентября 1939 г. с фашистского 
вторжения в Польшу. Особенно трогательно празднование Дня Победы прошло в тех семьях, где живы очевидцы военных лет. 
Редакш1Я нашей газеты, начиная с прошлого года открыла рубрику ' Z dziejów Wielkiego Zwycięstwa", в которой на примере судеб 
членов польской общины рассказывается о великих годах подлинного героизма.

19 мая 2005 г. в Краснодарском муниципальном концсртно.м зале в рамках XXXIX фестиваля искусств “Кубанская 
музыкальная весна” прошёл концерт “Гимн Победе” , на котором прозвучала премьера песни “Две гитары" краснодарского 
композитора Виктора Михайловского, написанной на слова великого польского поэта Константы И. Галчинского. Пан Ми­
хайловский блестяще исполнил своё произведение на двух языках, чем немало порадовал слущателей. Заметим, что музыкаль­
ное произведение В. Михайловского было высоко оценено не только в Краснодаре, но и специалистами в Польше. На адрес 
Председателя Польского центра “Единство” пришло письмо из Канцелярии Президента Польской Республики, в котором 
выражена искренняя благодарность за такой замечательный способ отметить столетний юбилей со дня рождения Галчинского.

23 мая 2005 г. в малом концертном зале “Кубанского казачьего хора” прошло празднование Дня славянской письмен­
ности, приуроченное в этом году к 5-летию Союза славян Кубани, членом которого является и наша община. Польский 
ансамбль “Сковронэк” подготовил несколько музыкальных приветствий для всех участников мероприятия. Во время празщю- 
вания приятной неожиданностью стало знакомство чаенов Польского центра с представителями недавно образованной в Крас­
нодаре болгарской общины и председателем Чешского центра, приехавшей из Новороссийска.
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Ш1М! Ш УШ'1 июня 2005 г.
на плошааи перед зда­
нием краевой админи- : ;  
страции состоялись тор­
ж ества, п освяш снны с 
Дню кубанских симво­
лов, которые предваря­
ло ш ествие в н ац и о ­
нальных костюмах пред­
ставителей краснодарс­
кого ЦНК .  С им волы  
всегда играли большое 
значение в процессе пат­
риотического воспита­
ния и сохранении исто­
рической памяти. П о­
ляки уже давно являют­
ся неотъемлемой частью 
многоэтничной Куба­
ни, поэтому наше уча­
стие в подобных мероп­
риятиях является важ­
ной частью нашего вза­
имодействия с другими 
народами края. Сила межнашюнального единения стала особенно очевидна, ког­
да во время выступления Кубанского казачьего хора с танцевальной композицией 
вышли председатели адыгской (Сафиет Шамова) и польской (Александр Селиц- 
кий) общин, одетые в традиционные костюмы своих народов.

3 июня 2005 г. в Центре национальных культур в рамках проекта Евро­
пейского союза “ Национальные меньшинства и доступ к правосудию” прошёл 
семинар “Сотрудничество органов власти, МВД и общественных национальных 
объединений Краснодарского края -  стабилизирующий фактор в сохранении .чира 
и согласия между народами Кубани”, в котором приняли участие представители 
краевой и городской администрации, а также лидеры краевых национальных 
объединений. Подобные семинары, безусловно, являются важным вкладом в 
активизацию  взаимных контактов между органами власти и представителями 
национальных меньшинств. От польской общины в семинаре приняли участие 
Председатель ПНКЦ “Единство” пан Александр Селицкий и редактор нашей га­
зеты пан Александр Петровский. На встрече удалось уточнить правовые аспекты 
проведения международных научных и культурных форумов на территории Крас­
нодарского края, что было очень кстати в преддверии нашей конференции “По­
ляки в России” .

4 июня 2005 г. в Краснодарской центральной городской библиотеке 
имени Н.А. Некрасова состоялся День польской литературы, на котором члены 
Папьского центра “Единство” смогли познакомиться с фондом польской литера­
туры, хранящимися в библиотеке, а также вспомнить о дружбе двух великих по­
этом А. Мицкевича и А. Пушкина. Большую помощь в организации праздника 
оказали сотрудники библиотеки Любовь Стельмах и Валентина Лукавская.

Началось мероприятия с выступления пана Алекса1шра Селицкого о жизни и 
трудах Адама Мицкевича, после чего замечательными поэтическими миниатюра­
ми из творчества великого поэта поделились пани Лилия Козловская и пан Евге­
ний Зенкевич,

Своеобразным мостом из прошлого польской литературы в настоящее стала 
выставка работ краснодарского писателя-фантаста пана Игоря Ясинского, кото­
рый рассказал о своём восприятии польской поэзии и прозы и поведал собрав­
шимся о своих творческих планах.

Завершилась встреча демонстрацией фильма знаменитого польского режиссёра 
Анджея Вайды “Пан Тадеуш” по одноимённой поэме А. Мицкевича.

25 июня 2005 г. в центре национальных культур состоялось общее собра­
ние Польского центра “ Единство”, основными вопросами которого стали; 1) про­
ведение 6 -7  июля Второй международной конферс1щии “ Поляки в России”; 2) 
>'частие членов Польского цоггра в паломничестве к Чудотворно11 Иконе Божией 
Матери Ченстоховской, организуемой с 31 июля по 17 августа Римско-католичес­
кой Архиепархией Божией Матери в Москве. Участники собрания поделились 
своими планами на период летних отпусков и пожелали друг другу удачи в заду­
манном.-

STOWARZYSZENIE 
“WSPÓLNOTA 

POLSKA” 
OBCHODZI 

UROCZYSTĄ DATĘ
Zfącztni ■węztcm l(rwi i duc6a, 

zjahegowyrośdpnia, 
 ̂ ■ wszyscy <PoCacy stanowimy 

< Ąb nieraurwafną całość
i wspó&ie budujemy wieOi}t dzieło.

<PoCaiijM granicą i <PoCa(ijw (̂Г!еф1 
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^wo6ec sumienia Ufarodii 
i opinii i f ^ i  fyaj&w.
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^{a^fawefczfywicz, 
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Piętnaście lal temu z inicjatywy marszałka 
Senatu Rzeczypospolitej Polskiej profesora 
A n d rze ja  S te lm a ch o w sk ieg o  p o w sta ło  
Stowarzyszenie “ Wspólnota Polska”. Od tej 
chwili owa pozarządowa organizacja działa 
p o d  p a tro n a tem  S en a tu  RP, za ś  j e j  
n iezm iennym  prezesem  p rze z  ca ły  czas 
pozostaje profesor A ndrzej Stelmachowski

“ W spólnota Polska” w spółpracuje ze 
wszystkim i organizacjam i polonijnymi na 
całym świecie w dziedzinie oświaty, nauki, 
ku ltu ry , spo rtu  i tu ry sty k i. C elem  
Stowarzyszenia jest zespolenie wysiłków w 
umacnianiu więzi Polonii z Polską, jej językiem 
i kulturą.

N asz  o środek  p o lo n ijn y  “ Jed n o ść” 
ró w n ież  w spó łp racu je  ze “ W spó lno tą  
Polską”. Dzięki jej pomocy braliśmy udział w 
rzeszow sk im  Św iatow ym  Festiw alu  
Polonijnych Zespołów Folklorystycznycłi, 
w arszaw skiej Poloniadzie. N asze dzieci 
spędzały wakacje na koloniacłi językowych 
w K raju. W roku b ieżącym  kilku  z nas 
zaproszono na rozmaite seminaria, kursy i 
warsztaty, zorganizowane przez “Wspólnotę 
Polską”.

W spó łp raca  ze S tow arzyszen iem  
“ W spólnota Polska” dow odzi, że m inął, 
miejmy nadzieję, bezpowrotnie okres, kiedy 
Polska wstydliwie nie uznawała nas -  Polaków 
z Rosji -  za żadną Polonię, godnąjakiejkolwiek 
uwagi.

Składamy serdeczne pozdrowienia z okazji 
uroczej daty dla tych wszystkich, którzy w 
Kraju nie tylko pamiętają o naszym istnieniu, 
lecz wspomagają nas w celu zachowania przez 
nas polskości, doskonalenia naszej nieporadnej 
niekiedy polszczyzny, zaspokojenia naszych 
narodowych potrzeb kulturalnych.

Р С Ш  “Jedność”
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NASZE RODOWODY

16 enpcłH 2M 5 г, своё 60-летие отмстил один из елных уовжаемых 
H.ieuo« и  НКЦ •‘FduHCmm", (ксеменмын рсдакпшр газеты ‘ЧШьские 
eedwuoeme’'., преп1м>матель польского языки Нам Александр Петровс­
кий герое Корвин, Жизветый »jwfc Пива ЛяекеинЛри служит для нас 
ирквм примером порядочности, нримцияиальностн, верности родному 
языку и искренне» люп«и к Отчите! Вся Ку(ишская Полония искренне 
поздрвмяет Лкксандра Леоновича и поет ему "Сто лятГ

Предлагаемая витюнию читатыей сяштья поможет лучше пред­
ставить историю рода Петровских герба Корлин и понять те семей­
ные традиции. яро<)олжателем которых стил наш Пан .Александр.

О RODZIE 
PIOTROWSKICH

M aria , L eon , K a zim ierz  i  A dam  P io trow scy. 1919.

Ró d  K orw inów  P iotrow skich 
herbu K orw in w yw odzi się z 
M azo w sza , sk ąd  p ra sz c z u r  
nasz szlachcic Tomasz K orw in Piotrow ski 
w  p o ło w ie  s ie d e m n a s te g o  w ie k u  

p rz e n ió s ł s ię  do  W ie lk ie g o  K s ię s tw a  
L ite w s k ie g o  i o s ia d ł  w  p o w ie c ie  
B ra s ław sk im , g d z ie  b y ł w ła śc ic ie le m  
połow y m ajątka ziem skiego H udy {Гуды) 
o ra z  p ia s to w a ł  u rz ą d  ro tm is t r z a  
w o jew ó d z tw a  M iń sk ieg o . S ta rszy  syn  
Tom asza -  J ó ze f  K orw in P iotrow ski był 
w ojskim  w ojew ództw a C zem ihow skiego  
(od około 1705 roku), a od 1738 roku  -  
w ojskim  w ojew ództw a W ileńskiego, oraz 
w  sąd z ie  g ro d z k im  W ileń sk im  p e łn ił 
kolejno urzędy  pisarza, od roku 1716 -  
s ę d z ie g o , z a ś  od  ro k u  1727  -  
podwojewodzego. O żenił się Józef Korwin 
P io tro w s k i  z B a r b a r ą  T ym iń ską  -  
w ła ś c ic ie lk ą  d ru g ie j p o ło w y  H udów . 
Później, w roku 1713 m ałżonkow ie Jó ze f i 
Barbara K orw inow ie Piotrow scy nabyli w  
p o w ie c ie  O sz m ia ń sk im  za  p ię tn a śc ie  
tysięcy  talarów  b itych  m ają tek  N orzyca 
{Н орж ица, o b e c n ie  Н орица), k tó ry  tuż 
z o s ta ł p rz e m ia n o w a n y  p rz e z  n ic h  na  
Piotrow o.

M ajątek P iotrow o oraz szum ny tytuł 
w ojskiego nieistn iejącego  ju ż  od daw na 
w ojew ództw a C zem ihow sk iego  w  roku 
1738 dosta ł starszy  syn Józefa  -  K aro l 
K orwin Piotrowski, k tóry  w  roku 1745 był 
d e p u ta te m  ró w n ie ż  n ie i s tn ie ją c e g o  
w o jew ó d ztw a  S m o leń sk ieg o , w  la tach  
1746-1750  horodniczym  S m oleńskim , w 
latach 1748-1749  surogatorem  ziem skim  
Smoleńskim, w  latach 1750-1763 pisarzem

ziem skim  Sm oleńskim , a od 
k tó r e g o  p o c h o d z ą  d w ie  
ga łęz ie  w ileńsk ie  naszego  
ro d u ,  ta k  sa m o  
zw ery fik o w an e  późn ie j w  

g o d n o ś c i  s z la c h e c k ie j  C e s a r s tw a  
R osyjsk iego .

M oi zaś przodkow ie (Franciszek, a  po 
n im  A n to n i K o rw in o w ie  P io tro w sc y )  
d z ie d z ic z y l i  m a ją te k  H u d y , z a n im  
sprzedano go w  roku  1787. O d tego czasu 
prow adziono  gospodarstw o najp ierw  na 
g ru n c ie  a re n d o w a n y m  w  z a śc ia n k a c h  
Sejłow icze  o raz  S zy lińce , a późn ie j na 
w łasnym  gruncie  w e w si N ow e Zaponie 
w  p o w iec ie  B o ry so w sk im . Po  d ru g im  
rozbiorze R zeczypospolitej w  roku  1793 
z ie m ie  te  z o s ta ły  p r z y łą c z o n e  do  
C esa rs tw a  R o sy jsk ieg o , a ród  n a sz  na  
s ta łe  ju ż  p o z o s ta ł w  R o sji. N ie lic z n i 
p o to m k o w ie  ro d u  s ą  d z iś  m o c n o  
z ru sy fik o w an i, lecz  p o m im o  w szystko  
z a c h o w a li  s e n ty m e n t  d la  sw e g o  
p o l s k i e g o  
p o c h o d z e n ia  i 
polskiej mowy.

Przodkow ie moi 
s ą  w y m ie n ie n i w  
różnych herbarzach 
p o ls k ic h  od  
“K orony  P o lsk ie j”
K a s p r a  
N i e s i e c k i e g o  
p o c z y n a j ą c .
M ińska Szlachecka 
D e p u t a c j a  
W yw odow a w  roku 
1817  u z n a ła  
K o r w i n ó w  
P io t ro w s k ic h  za  
r o d o w i t ą  
staroży tną  szlach tę  
po lską  i w pisała  ich

H erb  K orw in .

L eon  i  P a u lin a  P io trow scy . 1941.
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(1о K s ię g i G e n e a lo g ic z n e j  g u b e rn i i  
M ińskiej. W  roku 1856 w ed ług  U kazu n r 
2006 R ządzącego Senatu  z D epartam entu  
H e ro ld i i  ró d  P io t ro w s k ic h  z o s ta ł  
zw eryfikow any w  godności szlaclieckiej 
C esarstw a R osyjskiego.

D z iad ek  m ój A d a m  syn  L u d w ik a  i 
A g a ty  z  J a c y n ó w  (h e r b u  J a c y n a )  
P io tro w sk i  u ro d z o n y  w  ro k u  1872 w 
N ow ym  Z aponiu , od roku 1882 m ieszkał 
w  Sankt Petersburgu, gdzie w  roku  1906 
ożenił się z  M arią  córką  M ateusza  i Ju lii 
z  L ip n ic k ic h  (h e r b u  H o ło b o k )  
D łu ż n ie w s k ic h  (h e r b u  P r u s  T rzec i) . 
M ałżonkow ie A dam  i M aria Piotrow scy 
s p ło d z il i  tr z e c h  sy n ó w : K a z im ie r za ,  
Leona  i Józefa .  W  roku  1919 cała rodzina 
p rz e n io s ła  s ię  z P io tro g ro d u  do  w si 
ro d z in n e j N o w e  Z a p o n ie  w  g u b e rn ii 
M ińskiej. W  roku 1937 A dam  Piotrow ski

Tatiana i  A lek sa n d er  P io trow scy. 1981.

został aresz tow any  przez  N K W D  jak o  
„w róg  lu d u ” , o sk a rżo n y  na  p o d staw ie  
artykułów  74 oraz 72-a K odeksu K arnego 
B ia ło ru sk ie j S o c ja lis ty czn e j R ep ub lik i 
R adzieckiej, skazany  na karę  śm ierci i w  
dniu 27 stycznia 1938 roku rozstrzelany w  
Połocku. C ałkow icie un iew in iony  został 
w  ro k u  1 9 6 6 . B a b c ia  m o ja  M a r ia  
P io trow ska zm arła  na  zapalenie p łuc w 
m arcu roku 1944, czyli podczas okupacji 
niemieckiej.

OJC IE C  mój Leon syn A dam a i 
M arii P io trow ski  urodził się 
w  Sankt Petersburgu w  roku 

1911. W  roku 1932 on  ukończył M ińskie 
T echn ikum  P ed agog iczne , p raco w ał w 
szkole jako  nauczyciel, w  latach 1933-1938 
studiow ał na U niw ersytecie Państw ow ym  
w  L eningradzie , a  w  latach 1938-1941 
o d b y ł s tu d ia  a s p i r a n c k ie  o w e g o  
U n iw ersy te tu . Po u k o ń czen iu  stu d ió w  
Leon P io trow sk i p racow ał ja k o  starszy  
w ykładow ca na A kadem ii Pedagogicznej 
w  B łagow ieszczeńsku (obw ód A m urski).
W  ro k u  1942 on  z o s ta ł p o w o ła n y  do 
w ojska, a  w roku 1944 by ł p rom ow any na 
o f ic e r a  A rm ii C z e rw o n e j.

Z d y m is jo n o w a n y  z 
woj ska by ł w  roku 1961 
w  s to p n iu  m a jo ra .
Z m arł w  roku  1973 w  
K rasnodarze.

M a tk a  m o ja  
P a u l in a  c ó r k a
A n d r z e ja  z  F o k in ó w  
P io t r o w s k a  p o  
u k o ńczen iu  A kadem ii 
P e d a g o g ic z n e j  w  
B ła g o w ie s z c z e ń s k u  
p r a c o w a ła  ja k o  
nauczycie lka  w  szkole 
ś r e d n ie j .  Z m a r ła  w  
K ra sn o d a rz e  w  ro k u  
2000 w  w ieku lat 80.

Ja , A le k sa n d e r  syn  L eona  i P au liny  
P io tro w sk i,  urodziłem  się  w  roku 1945 
b a rd z o  d a le k o  o d  s t ro n  ro d z in n y c h  

m o ich  p rz o d k ó w  
bo  d o s ło w n ie  na 
D a l e k i m  
W s c h o d z ie  -  w  
o b w o d z i e  
A m u rsk im , k tó ry  
o d  C h in
o d d z ie lo n y  j e s t  
s a m ą  ty lk o  
s z e ro k o śc ią  rzek i 
A m u r. W c z e s n e  
la t a  d z ic in n e  
( 1 9 4 6 - 1  9 5  1 ) 
s p ę d z i łe m  w  
P o ls c e ,  g d z ie  
o d b y w a ł s łu ż b ę  
wojskową

m ój o jc iec , k tó ry  w ów czas by ł 
redak to rem  gazety  “W olność” , 
w y d a w a n e j p o  p o ls k u  p rz e z  
P ó łn o c n ą  G ru p ę  W o jsk  
R adzieck ich . W  Polsce u rodziły  
się  m o je  s io stry  -  N a d zie ja  w  
ro k u  1946  w  P o z n a n iu  o ra z  
Wiara P iotrow skie-w  гоЪх  1949 
w  L egn icy . P o n o w n ie  P o lsk ę  
u d a ło  m i s ię  o d w ie d z ić  w  
c h a r a k t e r z e  tu r y s ty -
w czasow icza  n a  k róciu tk i okres 
d w u  ty g o d n i d o p ie ro  w  ro k u  
1977.

O d roku 1951 rodzina nasza 
m ieszka w  K rasnodarze. W  roku 
1961 ro z p o c z ą łe m  p ra c ę  
z a w o d o w ą  w  c h a ra k te rz e  
m ary n arza . P arę  razy  zaw ody  
z m ie n ia łe m , z a n im  z o s ta łe m  
e le k t ry k ie m . Z a w ó d  te n , 
zw iązany z montażem, rozruchem 
i ek sp lo a tac ją  p rzem ysłow ych  
u rz ą d z e ń  e le k t ry c z n y c h ,  
w ykonywałem  przez kilkadziesiąt 
la t na  ró żn y ch  s tan o w isk ach : 
m o n te ra , te c h n ik a , in ży n ie ra .

A leksan der, L eon , W iara i  N adzie ja  P iotrow scy. 1954.

g łów nego  energetyka  p rzedsięb iorstw a. 
O becnie je s tem  em erytem .

W  roku  1978 ożeniłem  się z Tatianą 
córką  M ikoła ja  B ogom ołow a i B arbary  
z  Szylenków .  B óg dzieci nie dał.

S io s try  m o je  N a d z ie ja  i W ia ra  
P iotrow skie po studiach na M oskiew skim  
I n s ty tu c ie  L o tn ic z y m  p ra c u ją  ja k o  
inżynierowie. Siostrzeniec mó] Andrzej syn 
W iesława i N adzie ji P io trow ski  z w ielkim  
z a p a łe m  ro z g r z e b y w u je  a rc h iw a  
białoruskie i rosyjskie, poszukując śladów  
dokum entalnych  po naszych przodkach.

W  roku 1999 ród  nasz zw eryfikow any 
z o s ta ł p rz e z  H e ro ld ię  S to w arzy szen ia  
Szlach ty  R osyjskiej i w pisany do N ow ej 
K s ię g i  G e n e a lo g ic z n e j  S z la c h ty  
R osyjskiej.

A leksan der P IO T R O W SK I

. :
...
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P a rk  w N orzycy  (a lias P io trow o). 2001.
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в  этом году исполняется 65 лет одной из наиболее траги­
ческих дат в истории польского народа - катынского расстре­
ла. Тема Катыни ещё долгие годы будет незаживающей раной в 
сердцах поляков. Почётный член Польского национально-куль- 
турного центра “Единство” пан Ромуальд Скоковский герба 
Елита в течение долгих лет по крупицам co6upoit материалы о 
трагедии 1940 г. Отдавая дань светлой памяти безвинно по­
гибших, Ромуальд Францевич ещё в годы советской ejtacmu су­
мел посетить места расстрелов и воочию представить, где 
происходила трагедия. Редакция “Польских ведомостей”, вос­
пользовавшись обширными материалами пана Скоковского, пред­
лагает читателям вспомнить об этих событиях.

КАТЫНСКАЯ ТРАГЕДИЯ:
По з д н и м  вечером 23 августа 1939 г. 

в Москве народный комиссар ино­
странных дел СССР Вячеслав Мо­
лотов и министр иностранных дел 
1НИИ Иоахим фон Риббентроп под­
писали договор о ненападении. Этот до­

говор включал в себя и секретный до­
полнительный протокол о разделе сфер 
влияния в Восточной Европе, предоп­
ределивший среди прочего и будущую об­
щую пзаницу между двумя державами по 
рекам Висла, Нарев и Сан.

Спустя неделю, 1 сентября 1939 г. с 
нападения Германии на Польшу началась 
Вторая мировая война, а 17 сентября на 
территорию Польши вступили войска 
Красной Армии, и уже на следующий день 
в районе Бреста советские и германские 
войска впервые вошли в непосредствен­
ное соприкосновение. В Бресте же 22 сен­
тября был проведён совместный советс- 
ко-германский военный парад. Четвёртый 
раздел Польши, с которой оба агрессора 
состояли в договорах о ненападении, был 
окончательно закреплён 28 сентября под­
писанием советско-германского договора
о дружбе и границе. В состав СССР вош­
ла 201 тысяча квадратных километров тер­
ритории Польши (51%) с населением 12 
миллионов человек (34%).

В результате скоротечной войны с 
Советским Союзом Польша потеряла уби­
тыми 3,5 тысячи человек, ранеными и 
пропавшими без вести 20 тысяч человек 
и пленными 457,7 тысяч человек.

На основании приказа наркома внут­
ренних дел Л.П. Берии от 19 сентября 
было создано Управление по военноплен­
ным при НКВД СССР и сформировано 8 
лагерей-распределителей: Козельский (на 
7-10 тысяч человек) и Осташковский (на 
7-10 тысяч человек) в Калининской об­
ласти, Козельщанский (на 5 -1 0  тысяч 
человек) в Полтавской области, Оранс­
кий (на 2 -4  тысяч человек) в Горьковской 
области, Путивльский (на 7—10 тысяч че­
ловек) в Сумской области, Старобельс- 
кий (на 5 -8  тысяч человек) в Вороши- 
ловградской области, Южский (на 3 -6  
тысяч человек) в Ивановской области и 
Юхновский (на 5—10 тысяч человек) в 
Калужской области. С 20 сентября нача­
лась отправка в эти лагеря первых эшело­
нов с военнопленными. Вскоре были орга­
низованы ещё два лагеря в Вологодской 
области — Заоникеевский и Грязовецкий.

В соответствии с приказом НКВД от 
25 сентября 25 тысяч польских военноплен­
ных принудительно отправлялись в Ровен- 
ский (впоследствии Львовский) трудоюй 
лагерь “Строительства № 1 НКВД” на по­
стройку Западно-Украинской стратегичес­
кой шоссейной дороги Новоград-Волынс­
кий — Ровно — Дубно — Львов. В октябре 
ещё 11 тысяч военнопленных было направ­
лено в Елено-Каракубский, Запорожский 
и Криворожский трудовые лагеря для ра­
боты на шахтах, разработках рудных и не­
рудных материалов и других предприятиях 
наркомата чёрной металлургии. Всего же 
вглубь СССР было депортировано более 180 
тысяч пленных.

Неподготовленность лагерей к приёму 
такого количества заключённых вынудила 
Политбюро ЦК ВКП(б) принять 2 октяб­
ря постановление о военнопленных, по 
которому началась массовая отправка из 
плена по домам рядового и унтер-офицер- 
ского состава, но она коснулась преиму­
щественно местных уроженцев из крестьян 
белорусской и украинской национально­
стей, мобилизованных в Войско Польское 
в связи с войной. Таким образом, было 
освобождено 42,5 тысячи человек.

О фицерский же корпус, две трети 
которого состояло из представителей ин­
теллигенции, призванных в начале вой­
ны из запаса, рассматривался советским 
руководством как элемент буржуазный, 
националистический, контрреволюцион­
ный и поэтому представляющий наиболь­
шую социальную и идеологическую опас­
ность, ожидала трагическая судьба.

Пленённые польские офицеры перво­
начально содержались в многочисленных 
пересыльных пунктах и распределительных 
лагерях, но уже в начале ноября, после 
осуществления необходимых межлагерных 
перевозок, сложилась система из трёх 
крупных специализированных лагерей, 
просуществовавшая до мая 1940 г.

Старобельский лагерь для польских 
военнопленных был создан на Украине, 
к юго-востоку от Харькова на террито­
рии бывшего женского монастыря. С 28 
сентября до середины ноября (т.е. до пол­
ного преобразования лагеря в офицерс­
кий) в него поступило 11 262 пленных и 
за этот же период выбыло 7355 пленных. 
В наличии оставалось 3907 человек. Эта 
цифра в дальнейшем изменялась незна­
чительно в пределах от 3896 до 3916 че-
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Докладная записка 
Л. П. Берии И. В. Сталину

ловек. В Старобельский лагерь направ­
лялись преимущественно генералы, стар­
шие и другие кадровые офицеры, круп­
ные государственные чиновники. Среди 
заключённых находились 8 генералов, от 
55 до 57 полковников, от 126 до 130 
подполковников, от 315 до 321 майора, 
от 845 до 853 капитанов и от 2519 до 2 
528 других офицеров, от 9 до 18 лиц во­
енного духовенства, 2 помещика, 5 круп­
ных чиновников и от О до 3 прочих. В 
нём содержалось две тысячи защитников 
Львова, которым по акту о капитуляции 
была гарантирована свобода и возмож­
ность выезда за границу. Среди заклю­
чённых было около четырёхсот врачей и 
около шестисот лётчиков. Сюда же по­
пали почти все сотрудники НИИ химза- 
щиты и Института вооружения Войска 
Польского. При “разгрузке” лагеря эта­
пировано 3896 человек. Расстреляно в 
Харькове 3820 человек. Восстановлен 
поимённый список 3739 расстрелянных 
и 240 избежавших экзекуции.

Козельский лагерь был создан на тер­
ритории бывшего монастыря Оптина пу­
стынь, располагавшегося невдалеке от же­
лезнодорожной линии Смоленск -  Тула.
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в  монастырской церкви и прилегающих 
к ней постройках содержались офицеры, 
пленённые на германской территории и 
вьщанные СССР, а в скитах — офицеры, 
захваченные в плен Красной Армией. 
После раздела лагеря на две зоны, все 
контакты между ними были жёстко огра­
ничены. До преобразования лагеря в офи­
церский в нём находилось около 9 тысяч 
пленных, а в дальнейшем -  от 4594 до 
4766 заключённых, в том числе одна жен­
щина -  Янина Левандовская в звании 
подпоручника авиации (дочь известного 
генерала Юзефа Довбур-Мусьницкого). В 
Козельском лагере содержались: 1 контр- 
адмирал, 4 генерала, от 24 до 27 пол-

1 человек и в Юхновский лагерь 98 чело­
век). Расстреляно в Калинине 6321 чело­
век. Восстановлен поимённый список 
6314 расстрелянных.

Решительное большинство заключён­
ных Козельского, Старобельского и Ос­
ташковского лагерей представляли собою 
цвет польской нации -  её интеллектуаль­
ную элиту. Это были учёные и гуманита­
ри и , ю ристы , учителя  и и н ж ен еры , 
литераторы и журналисты, художники и 
общественные деятели. Одних только вра­
чей среди узников было около восьмисот.

Офицеров, жандармов, полицейских, 
служащих пограничной, тюремной и лес­
ной страж и, помещ иков, осадников и

ФАКТЫ И ЦПФРЫ
ковников, от 72 до 79 подполковников, 
от 232 до 258 майоров, от 647 до 663 ка­
питанов, 17 офицеров военно-морского 
флота, от 3419 до 3485 других офицеров, 
от 1 до 8 капелланов, от 5 до 173 рядо­
вых, от 33 до 61 чи н овн и ка, от 4 до 
28 помещиков и от 37 до 131 беженца. 
При “разфузке” лагеря этапировано 4602 
человека (в т.ч. 4403 в Смоленское Уп­
равление НКВД, 198 -  в Юхновский ла­
герь и I -  в Москву). Расстреляно во внут­
ренней тюрьме Смоленского УНКВД и в 
Катыни 4421 человек. Восстановлен по­
имённый список 4410 расстрелянных.

Осташковский лагерь располагался к 
юго-западу от Калинина (Тверь) на ост­
рове Столбный озера Селигер на терри­
тории бывшего монастыря Нилова пус­
тынь и был самым крупным из трёх спец- 
лагерей. С сентября 1939 г. через него 
прошло 15 991 пленный. С ноября, пос­
ле отправки на родину или в лагеря нар­
комата чёрной металлургии свыше 9 ты­
сяч рядовых и унтер-офицеров, в нём 
продолжали содержаться от 5959 до 6378 
польских заключённых. В этом лагере 
находилось в заключении: от 199 до 288 
офицеров полиции и жандармерии от 603 
до 827 унтер-офицеров полиции и жан­
дармерии, от 4878 до 5020 рядовых по­
лиции и ж андармерии, от 104 до 189 
тюремных служащих, от 2 до 9 разведчи­
ков, от О до 145 армейских унтер-офице- 
ров и рядовых, от О до 11 лиц военного 
духовенства, от О до 35 осадников, от 35 
до 93 беженцев и от 1 до 71 прочих. По 
состоянию на 1 декабря содержались 5963 
пленных: 5033 полицейских, 150 тюрем­
ных служащих, 40 жандармов, 41 погра­
ничник, 27 осадников и 8 юнаков. Сре­
ди них было 263 офицера, 169 припи­
санных к запасу полиции, 127 рядовых и 
унтер-офицеров, а также 105 штатских. 
На 15 марта 1940 г. численный состав 
заключённых составил 6 364 человека, в 
том числе 48 армейских и 240 жандармс­
ких и полицейских офицеров, 775 унтер- 
офицеров и 4924 рядовых полиции, 189 
тюремных служащих, 9 разведчиков, 5 
ксёндзов, 35 осадников, 4 торговца, 4 
бывших заключённых польских тюрем, 5 
судейских работников, 72 армейских ун­
тер-офицеров и рядовых и 54 прочих. 
При “разфузке” лагеря этапировано 6336 
человек (из них в Калининское УНКВД 
6237 человек, в Черниговское УНКВД

т. п ., избеж авш их п лен ен и я , органы  
НКВД выявляли среди местного населения 
и помещали в тюрьмы. В марте 1940 г. в 
тюрьмах Западной Белоруссии и Западной 
Украины содержадось 18 632 человека, из 
них 10 685 поляков. В это число входили: 
1207 офицеров, 5141 полицейских, раз­
ведчиков и жандармов, 347 шпионов и ди­
версантов, 465 ф абрикатов и чиновников, 
5345 членов различных контрреволюцион­
ных организаций и 6127 перебежчиков. На
10 февраля 1940 г. был назначен единый 
день для массовой депортации 140 тысяч 
осадников, гражданских колонистов, лес­
ников и их семей в отдалённые районы 
СССР на лесоразработки, а 2 марта было 
принято решение о депортации в Сибирь и 
Казахстан 22 тысяч семей (61 тысяча чело­
век) лиц, находящихся в заключении в 
тюрьмах Западной Белоруссии и Западной 
Украины, а также в трёх спецлагерях.

22 февраля 1940 г. была подписана 
директива о переводе из Козельского, 
Осташковского и Старобельского лагерей 
в тюрьмы всех бывших разведчиков, про­
вокаторов, осадников, судебных работ­
ников, помещ иков, торговцев и круп­
ных собственников. До 5 марта в тюрьмы 
успели перевести 135 человек.

5 марта 1940 г. нарком внутренних 
дел Л.П. Берия обратился к И.В. Стади- 
ну с докладной запиской, в которой ре- 
комендовад предложить НКВД СССР дела 
на 14 700 человек из 
трёх лагерей воен ­
нопленных, а также 
дела 11 тысяч аресто­
ванных, находящих­
ся в тюрьмах запад­
ных областей Украи­
ны и Б ел орусси и , 
для того, чтобы их 
“рассмотреть в осо­
бом порядке, с при­
менением к ним выс­
шей меры наказания ,
-  расстрела” . При ' 
этом нарком подчёр- , 
кивал, что “все они 
являются заклятыми 
врагами советской  
власти , п р еи сп о л ­
ненн ы м и  н е н а в и ­
сти к советском у  
с тр о ю ” . На это 
предложение Стадии

наложил свою резолюцию за и распи­
сался, затем это же проделали Вороши­
лов, Молотов и Микоян. На полях сек­
ретарём помечено: “ Калинин -  за, Кага­
нович -  за”. Этим же днём предложение 
НКВД было оформлено как решение По­
литбюро ЦК ВКП(б) от 5 марта 1940 г. 
Не следует забывать, что ещё так недав­
но, в период массовых репрессий 1937- 
1938 гг., “вождь народов” недрогнувшей 
рукой лично подписад 366 “расстрельных” 
списков на 44 440 человек! Принятие ре­
шений такого рода по отношению к соб­
ственному народу стадо для советского ру­
ководства делом вполне обыденным и не 
вызывающим никаких сомнений. Но в 
этот раз руководители партии и государ­
ства санкционировади массовое убийство 
иностранных военнопленных, руководству­
ясь при этом не законом, праведным или 
неправедным, а исключительно пресло­
вутой “революционной целесообразнос­
тью”, основанной на классовой и идео­
логической ненависти к обречённым.

16 марта Управление по делам воен­
нопленных, а также УНКВД УССР и БССР 
приступили к составлению справок из дел 
военнопленных, которые в соответствии 
с решением Политбюро ЦК ВКП(б) от
5 марта 1940 г. подлежади рассмотрению 
Комиссией -  “тройкой” в составе: нарком 
внутренних дел СССР комиссар госбезопас­
ности 1 ранга Л.П. Берия, 1-й заместитель 
наркома внутренних дел СССР комиссар 
госбезопасности 3 ранга В. Н. Меркулов и 
начадьник 1-го спецотдела НКВД СССР 
майор госбезопасности Л.Ф. Баштаков. 
Комиссия и выносила окончательное ре­
шение о смертной казни, оформленное в 
виде специадьных протоколов, после чего 
составленные на их основе списки-предпи- 
сания в форме “нарядов на отправку в 
УНКВД” направлялись начадьникам трёх 
спецлагерей, а в форме “нарядов на при­
ведение приговоров в исполнение” -  на­
чадьникам УНКВД трёх областей и нарко­
мам внутренних дел БССР и УССР.

И начадо, и окончание “разфузки” всех 
трёх лагерей по времени почти совпади. 
Первый эшелон с военнопленными поки­
нул Козельск 3 апреля, Осташково — 4 ап­
реля, Старобельск -  5 апреля. Последние 
эшелоны ушли из Козельска и Старобельс- 
ка 12 мая, а из Осташково — 16 мая. Из 
общего числа 90 эшелонов семь с 448 плен­
ными были направлены не к месту казни, 
а в Юхновский лагерь.

( Окончание на 15-й стр.)

*Рвы смерти» в Катыни
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POLACY NA KAUKAZIE

поляки
к а в к а зск о й  воине

КУЛЬТУРНЫЕ и экономические 
связи Польши с Кавказом нача­
лись ещё в средние века и про­
должались на всём протяжении истории. 

Особую роль в этом процессе играли армян­
ские купцы, регулярно перевозившие това­
ры и новости из одного края в другой. Уже 
в XVI в. обозначилось упорное политичес­
кое противостояние Московского царства и 
Речи Посполитой, в том числе и на Севе­
ро-Западном Кавказе.

В XVII-XV1I1 вв. столкновение Рос­
сии и Польши на Кавказе не происходи­
ло. Российские геополитические интере­
сы в этом регионе резко проявились толь­
ко в эпоху Екатерины П, но к этому вре­
мени Речь Посполитая уже переживала глу­
бокий кризис, закончивш ийся для неё 
тремя разделами. По решению Венского 
конгресса в 1815 г. и Царство Польское 
вошло в состав России. Статус Царства 
определялся конституцией, дарованной 
Александром 1. Однако вспыхнувшее в 
1830 г. польское Ноябрьское восстание 
против колониального гнёта русского ца­
ризма закончилось жестоким подавлени­
ем последнего и утратой конституции. В 
этих условиях участников польского наци­
онально-освободительного движения на­
чинает привлекать Кавказ, на территории 
которого разворачивается новый виток 
борьбы горцев за независимость. Поляки 
считали всех, кто противостоит царизму, 
своими естественными союзниками. При 
этом польская аристократическая эмигра­
ция в лице князя Адама Чарторыйского 
(1770-1861) и генерала графа Владислава 
Замойского (1803-1868) связывала восста­
новление независимости Польши с анти­
русской политикой западноевропейских 
держав и таким образом становилась про­
водником геополитических интересов, 
прежде всего, Англии и Франции на Кав­
казе. Английское министерство иностран­

История Кавказской войны ещё долго будет привлекать к  себе особое вни­
мание. И  это не случайно, ведь именно здесь на Кавказе переплелись геополи­
тические интересы целого ряда государств и народов. Поляки также приняли 
участие в этой войне: одни в качестве офицеров и рядовых российской армии, 
а иные, как бойцы и инструкторы горских отрядов, оказавшись по другую сто­
рону линии фронта.

ных дел привлекало польскую политичес­
кую эмифацию на Кавказ через предста­
вительство аристократического крыла На­
ционального Правительства, известного 
как “Отель Ламбер”, по названию париж­
ского отеля, где оно располагалось.

Уже в 30-е гг. XIX в. возникает проект 
образования польского легиона из солдат и 
офицеров, бежавших из русской армии. На 
Кавказ направляются английские агенты из 
среды польских эмифантов. Они осуше- 
ствляли по негласному поручению англий­
ского правительства разведку на террито­
рии Передней Азии и Кавказа. Особую роль 
в этом процессе играл генерал Войцех 
Хшановский (1793-1861). Дважды в 1836 
и в 1838 г. его по требованию русского 
правительства высылали из Стамбула. Хша­
новский составил более десятка важных для 
английской дипломатии записок, освеша- 
юших внутреннее положение в Малой Азии 
и на Кавказе. В 40-е гг. деятельность 
польских эмифантов усиливается. Князь 
Чарторыйский через своего представителя 
в Константинополе Михала Чайковского 
(1804-1886), действующего под именем 
Садык-паши, организует в 1845 г. поездку 
в Черкессию специального эмиссара Люд- 
вика Зверковского (1803-1860), известно­
го под псевдонимом Ленуар. Однако шап­
суги и натухайцы встретили его с недове­
рием и его миссия с января 1845 по фев­
раль 1846 г. закончилась неудачей. В июне 
1846 г. в Черкесии появился новый по­
сланник А. Чарторыйского военный ин­
женер К. Гордон (Бендерли-бей). Перед

Карта земель горского населения. 1868 г.

ним стояли те же задачи: во-первых, до­
биться доверия горцев, а во-вторых, зак­
лючить соглашение с Шамилем. Но уже в 
начале 1847 г. он умирает при невьшснен- 
ных обстоятельствах. По сведению Теофи- 
ла Лапинского (1826—1886), капитан Гор­
дон высадился в Убыхии и через некоторое 
время был убит и обезглавлен.

Вслед за ним в Черкесию проникает 
другой поляк А(нджей?) Высоцкий. По 
свидетельству горцев, он “привёз с со­
бой много машин и инструментов для 
делания пороха, оружия и разных огне­
стрельных снарядов” .

В то же время основной идеей Чарто­
рыйского было “превращение Кавказа в 
плацдарм и поставщика людских сил для 
крупной военной экспедиции вглубь Рос­
сии”. М. Чайковский в Константинополе 
должен был привлечь на свою сторону юж­
ных славян, казаков-некрасовцев, черномор­
ских и донских казаков, кавказских горцев 
и двинуть их против России. В результате 
такого вторжения должно было образовать­
ся независимое Польское государство в гра­
ницах 1772 г., в сфере влияния которого 
должны были оказаться черноморские и дон­
ские казаки. А на Кавказе образовались бы 
три государства: Грузия, Армения и Феде­
рация мусульманских народов под протек­
торатом Османской империи. Озабоченность 
русского командования в мае-июне 1848 г. 
была вызвана следующими фактами. Соглас­
но донесениям, в Константинополе поля­
ки заготовили в местных типофафиях не­
сколько сот прокламаций на русском, фран- 
цухком и даже на малороссийском наречии 
с обращением “до панов, атаманов, пол­
ковников, сотников, старшин и панов-мо- 
лодцов казацкого Черноморского войска и 
всего казацкого и черноморского народа”. 
В воззвании содержался призьш к восста­
нию для соединения с Польшей. В секрет- 
но.м предписании Главнокомандующему вой­
сками на Кавказской линии и в Черномо- 
рии давалось распоряжение принять меры 
для воспрепятствования распространения 
данных прокламаций. В марте 1849 г. в 
пограничных с Россией турецких владениях 
был замечен некто Корсак, путешествую­
щий с французским паспортом под именем 
Кользака. В его задачу входило проникно­
вение к казакам с целью подготовки их к 
восстанию. Летом 1851 г. ставленник Ша­
миля Мухамед-Амин через своё доверенное 
лицо попросил М. Чайковского прислать в 
Черкесию 12 поляков: “хороших офицеров.
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Джигитовка.

iłecKaibKo шахтёров и специалистов разного 
профиля” .

Начало русско-турецкой войны активи­
зировало действия А. Чарторыйского по 
созданию польского легиона на Кавказе, 
где, по словам князя, “могут созреть опас­
ные для Москвы ситуации”. Однако этим 
планам не дано было осуществиться. В 
ноябре 1853 г. русская эскадра под коман­
дованием П.С. Нахимова сожгла турецкий 
флот в Синопской бухте, что вызвало бес­
покойство в европейских столицах и послу­
жило поводом к решению западных держав 
ввести англо-французские эскадры в Чёр­
ное море. Таким образом, ход Крымской 
войны разюрачивался не в пользу России. 
В марте 1854 г. Чарторыйский представил 
Пальмерстону меморандум, в котором 
предлагал Англии у>1ичтожить русский флот 
в Чёрном море и занять побережье Запад­
ного Кавказа между Батумом и Анапой, 
ударить по Тифлису через Кутаис и Гори, 
а также с юга Анатолии. При этом он был 
уверен, что все народы от Каспийского до 
Чёрного морей восстанут против России. 
Предполагалось привлечь на сторону союз­
ников. поляков, служивших в Отдельном 
Кавказском корпусе. Но взорвать Кавказс­
кий фронт изнутри не удалось, а надежды 
Чарторыйского на всеобщее восстание сре­
ди горцев провалились. На Парижской кон­
ференции русская дипломатия, сумевшая 
воспользоваться разногласиями между дер- 
жавами-победительницами, получила вы­
годное ̂ ^словие мира в кавказском вопросе.

, ДНАКО польская эмиграция 
|н е  слож ила руки, В конце 

1856 г. русскому послу в Кон­
стантинополе стало известно о готовящей­
ся экспедиции англо-польского легиона. 
Непосредственное командование им пред­
полагалось возложить на полковника 
Т. Лапинского. В Турции он был извес­
тен под имене.м Тэффик-бея. Польский 
экспедиционный корпус должен был со­
ставлять от 6 до 15 тысяч солдат и офице­
ров. В распоряжение легионеров предос­
тавлялись 2 корабля: английский “Кенгу­
ру” и турецкий “Аслан”. В то же время 
Османское правительство, не желая до пре­
дела осложнять натянутые отношения с 
Россией, вынуждено было расформировать 
польский корпус. Однако предотвратить 
отправку кораблей не удалось. В конце 
февраля 1857 .г. в Туапсе высадилось око­

ное услов 

Ói

ло 200 смельчаков под командованием 
Т. Лапинского. Легионеры должны были 
разжечь шедшую на убыль войну черкесов 
против России. Лапинский при себе имел 
воззвания, предназначенные для распро­
странения в русской армии и подстрекав­
шие прежде всего поляков к переходу на 
сторону черкесов. Графу Замойскому за 
организационные функции британское пра­
вительство пожаловало чин генерал-лей­
тенанта и пожизненную пенсию в размере 
1400 фунтов стерлингов. В свою очередь 
англичане обеспечивали отряд вооружени­
ем и обмундированием. В 1ичале мая 1857 г. 
к отряду присоединился венгр Янош Бан- 
дья (Мехмед-бей) и занял в нём место по­
мощника командира. Легионеры обучали 
европейской военной тактике и стрельбе 
из орудий отряды Сефер-бея. Лапинский 
стремился создать армию, состоящую из 
артиллерии, пехоты и кавалерии. Нали­
чие англо-польского легиона сильно обес­
покоило русские власти в Черкесии. В 
ночь на 20 июня 1857 г. русскому отряду 
под командованием Наказного атамана 
Черноморского казачьего войска Г.И. Фи- 
липсона удалось ликвидировать батарею 
Лапинского в Геленджикской бухте. Пол­
ковник бежал к Сефер-бею. Однако от­
ношения между ними не сложились, князь 
препятствовал контактам поляков с мест­
ными жителями. После двух покушений 
на Лапинского в декабре 1857 г. после­
дний порвал связи с Сефер-беем и пред­
принял неудачную попьггку арестовать его. 
Следующим шагом Лапинского была по­
пытка объединиться с наибом Шамиля 
Мухаммед-Амином. Они встретились на 
земле абадзехов в начале февраля 1858 г. 
Однако наиб признал, что абадзехи выш­
ли из повиновения и желают переговоров 
с Россией. В июне 1859 г. Лапинский 
предложил Мухаммед-Амину “предпри­
нять диверсию против русского продви­
жения в Дагестане”. Все народы на тер­
ритории от Кубани до Ингури, от побе­
режья Чёрного моря до Дарьяльского уще­
лья должны были созвать ополчение. В 
Южную Черкесию , Абхазию и Осетию 
были посланы агитаторы, а сам Лапинс­
кий выехал в Сванетию. Он намеревался 
вывести сванов из состояния мира с Рос­
сией и произвести с ними набег на Гру­
зию. Но Мухаммед-Амин уже не контро­
лировал ситуацию, абадзехи угрожали ему 
арестом. Лапинский был вынужден отка­
заться от своих замыслов. В конце авгус­
та 1859 г. имам Шамиль сдался в плен 
русской армии. Кавказская война вступи­
ла в заключительную стадию. Лапинский 
осознавал безнадёжность войны, но про­
должал помогать горцам до своего отьезда 
из Черкесии в декабре 1859 г. После него 
боевыми операциями руководил лейтенант 
Арановский. В целом легион Лапинско­
го провёл в Закубанье 3 года, создав при 
этом немало проблем русскому командо­
ванию.

В начале 60-х гг. XIX в. Англия вновь 
попьпилась реализовать свои геополитичес­
кие интересы на Кавказе с помощью 
польских отрядов. Связано это было с но­
вым польским восстанием, разразившим­
ся в январе 1863 г. Лидеры польской эмиг­
рации активизировали свои действия, пы­
таясь добиться независимости своей стра­
ны. Ещё в 1861 г. сын Адама Чарторый­

ского князь Витольд установил отношения 
с черкесами, проживающими в Констан­
тинополе. Один из них был послан на 
Кавказ и должен был призвать шапсугов и 
убыхов к продолжению войны п рорв  Рос­
сии. Летом 1862 г. Владислав Йордан, 
представитель “Отеля Ламбер” в Турции от­
правил в Черкесию агента лейтенанта Ко- 
зерадского, а также организовал поездку в 
Лондон двум членам Черкесского Меджли­
са. В Англии Хаджи-Хасан и Кустаноглы 
Исмаил сразу же попали под опеку Уркар- 
та, Замойского и Владислава Чарторыйс­
кого. В итоге в Англии был учреждён 
“Черкесский комитет” под представитель­
ством Э. Биллса, известного своими ан­
тирусскими и пропольскими взглядами. 
Учитывая события в Польше Уркарт и За- 
мойский готовят провокацию. Помимо 
черкесских депутатов на британском кораб­
ле должен был быть 1руз оружия для того, 
чтобы вызвать конфликт с Россией. В июле 
1863 г. на Константинопольском совеща­
нии было принято решение послать на Кав­
каз двух наблюдателей для создания у гор­
цев правительства. Руководстю операцией 
осуществлял французский капитан Мань- 
ян, в распоряжении которого находились 
английские корабли “Чезапик” и “Сэмсон”, 
а отрядом легионеров руководил польский 
полковник Клеменс Пшевлоцкий (7-1873). 
Отправкой контрабандных грузов в Черке­
сию занимался агент Подгайский, находя­
щийся в Трапезунде. Именно там “Чеза­
пик” сделал остановку 15 сентября 1863 г. 
Русское командование предприни.мало меры 
по перехвату английского судна. Но кон­
трабанда с “Чезапика” была перефужена на 
турецкий баркас. В середине сентября бар­
кас достиг черкесского берега в районе Вар­
дане. Путь “Чезапика” в Трапезунд повто­
рил в конце сентября английский корабль 
“Сэмсон”, купленный на средтва Чарто- 
рыйских. Пшевлоцкий находился в Чер­
кесии с сентября 1863 по март 1864 г. Его 
отряд состоял в основном из французов, 
поляков и группы черкесских эмигрантов 
под командованием Измаил-бея, одного 
из влиятельных убыхских старшин. В ко­
нечном итоге все попытки Пшевлоцкого 
организовать боевые операции против Рос­
сии были безуспешны. Черкесы физичес­
ки и психологически уже больше не могли 
оказывать сопротивление. Война заверши­
лась. Росло уныние и в среде легионеров. 
Эго видно из письма вице-консула Мош- 
нина в Трапезунде: “На этой неделе воз­
вратились из Сочи несколько польских фли­
бустьеров Я успел узнать: пока что все ев­
ропейцы, бывшие у убыхов, опасаются и 
совершенно пали духом”.

Польская партия всё ещё пыталась 
сопротивляться ухудшению обстанов­
ки. В сентябре 1863 г. Витольд 
Чарторыйский и Владислав Замойс- 
кий вынашивали идеи по созданию 
польского флота для уничтожения рус­
ского судоходства на Чёрном .море, 
но к концу польского восстания в 
аристократических эмигрантских 
кругах, наконец, осознали всю бес­
перспективность дальнейших дей­
ствий на Кавказе. Уркарт перестал 
оказывать поддержку полякам, а 
вскоре из Константинополя уехал 
Витольд Чарторыйский.

Ирена СКИБИЦКЛЯ (
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История проникновения католицизма на Дон началась ещё в XIV веке, когда в крупнейший 
в то время средневековый город Приазовья Азак-Тана (нынешний Азов) в 1318 году курия папы 
Иоанна ХХИ направила трёх служитеяей-доминиканцев. В Азове активно действовали и фран­
цисканцы. Первым храмом западных курий стала в Азове Гостевая церковь, а самый старый 
католический костёл на Дону был построен в 1812 году итальянским купцом в Таганроге.

Современный костёл 
в Ростове-на-Дону

году его арестовали и продержали в 
тюрьме до 1931 года, а два года спустя 
он умер. В годы массовых репрессий 
сталинской эпохи католическая церковь 
на Дону перестала существовать.

В 1952 году ростовский костёл, 
располагавшийся по улице Горького 
(бывшая Сенная) №84, был снесён 
под предлогом, что бесхозное здание, 
пострадавшее ещё во время войны, 
без надлежащего ухода неумолимо раз­
рушается. При ликвидации костёла 
бесследно исчез единственный на Се­
верном Кавказе орган. По сохранив­
шемуся акту орган вместе с другим 
имуществом костёла был передан пра­
вославному Свято-Вознесенскому хра­
му, но нынешние епархиальные влас­
ти понятия не имеют, где его искать.

в  ш

МшШ 1

да в Таганроге, включавший в себя ко­
стёл по улице Фрунзе (бывшая Католи­
ческая) №58а, католическую школу, 
дом священнослужителей и две часов­
ни, был государством реквизирован и 
до сих пор приходу не возвращён. Ныне 
в здании костёла располагается детская 
библиотека, а в здании школы -  ясли.

Здание новочеркасского костёла 
“Успения Пресвятой Девы Марии”, рас- 
папагавшееся по улице Просвещения 
(бывший Николаевский переулок) 
№143, после ареста в 1924 году настоя­
теля отца Иоанна Лянга, было муници­
пализировано. В нём в разное время что 
только не размещалось: и столовая и 
спортивный зал и даже лесопилка.

Мало что известно о судьбах молель­
ного дома в Азове (приход “Святого

З НАЧИТЕЛЬНЫЙ всплеск като­
лицизма на Дону произошёл во 
времена Екатерины II и был свя­
зан с переселением сюда католи­
ков из Германии. Впоследствии като­

лическая диаспора пополнялась нео­
днократно за счёт ссылки на Дон 
польских повстанцев в XIX веке, при­
тока беженцев и эвакуированных (око­
ло 1,5 миллиона человек) из Царства 
Польского во время Первой мировой 
войны, депортированных поляков из 
приграничной с Польшей полосы и из 
запааных областей Белоруссии и Укра­
ины в 1930-40-е годы.

До Октябрьской революции като­
лическая церковь на Дону располагала 
значительной культовой, материальной 
и культурной инфраструктурой. Были 
возведены костёлы в Таганроге (в 
1812 г.), в Ростове (в 1892 г.), Ною- 
черкасске (в 1905 г.) и в Гринтале Алек­
сандровской волости. Молитвенные 
дома существовали в Азове, Шахтах, 
Батайске, Гросвердене, Клянвердере, 
Либентале, а часовни -  в Нахичева­
ни, Таганроге (две) и на католическом 
кладбище в Ростове. Существовали ка­
толические школы в Ростове и Таган­
роге, католические дома пожертвова­
ний и дома священнослужителей в Рос­
тове, Таганроге и Новочеркасске.

Католический приход “Тайной ве­
чери” в Ростове возник в 1881 году, и 
тогда же началось строительство кос­
тёла. Первым его настоятелем был 
отец Иоанн Лянг, который прослужил 
здесь до 1910 года, когда его сменил 
отец Александр Иосифович Штанг. 
После смерти в 1915 году отца Алек­
сандра в Ростов прибыл молодой 
ксёндз Станислав Картащевич. В 1922

В соседнем с костёлом здании распо­
лагалась католическая школа. Под наи­
менованием Польской школы имени 
Юлиана Мархлевского она просуще­
ствовала до 1938 года. Ныне в этом 
здании по улице Горького №86 разме­
щаются фонды Ростовского областно­
го музея краеведения. К костёлу при­
мыкало ещё одно здание (Соборный 
переулок №38), в котором когда-то 
жили священнослужители, а ныне там 
живут семь семей обычных ростовчан. 
Католическое кладбище и часовня при 
нём, располагавшиеся в парке Соби- 
но, разрушены и ныне ничто там не 
напоминает о прошлом. В здании 
бывшего клуба “О гниво” по улице 
Ш аумяна (бывш ая Д митриевская) 
№133 ныне располагается “Ростпром- 
стройбанк”. Перестало существовать 
и Благотворительное католическое 
общество, размещавшееся когда-то в 
доме по улице Темерницкой №109.

Весь комплекс католического прихо-

Марка Евангелиста”), располагавшего­
ся по улице Новоильинской (бывшей 
Тихорецкой), о приходах в Новошах- 
тинске. Шахтах, Красном Сулине, 
М орозовске, Цимлянске, Сальске, 
Каменске-Шахтинском, Зернограде и 
других населённых пунктах.

Возрождение католической церкви 
на Дону началось в годы перестройки. 
Первые шаги для этого сделали священ­
нослужители отец Тааеуш Кондрусевич 
и отец Зыгмунт, которые приезжали из 
Фастова и Харькова, а также отец Бог­
дан Северюк, приезжавший из Сочи. 
Наконец в 1992 году в Батайске посе­
лился отец Ярослав Вишневский. Ка­
толические приходы возрождались очень 
быстро, и вскоре стало ясно, что од­
ному ксёндзу не управиться. В 1993 году 
в Ростов приехал отец Эдвард Мацке- 
вич. К этому времени с помощью ка­
толиков из Южной Баварии в ростовс­
ком парке имени Чуковского была по­
строена временная деревянная часовня, 
а три года спустя начато строительство 
нового костёла по адресу Смоленский 
переулок №1. В октябре 1996 года на
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Временный костёл  *  

во имя Тайной вечери

Дон прибыл третий католический свя­
щенник отец Ежи Круляк и возглавил 
приход в Новочеркасске.

Отец Ярослав на постоянной ос­
нове проводил службы в Батайске в 
специально построенном молельном 
доме прихода “Святого Креста и Свя­
того Станислава” и в Тага}1рогском 
приходе “Святейшего Сердца Иису­
са” в помещении музея П. И. Чай-

ковского и периодически в — Волго­
донске (приход “Святого Семейства и 
Святой Богородицы”), Цимлянске, 
Зернограде и Сальске. С 1997 года в 
приобретённом католическим прихо­
дом “ Пресвятой Троицы” Таганрога 
молельном доме по улице Александ­
ровская (бывшая Свердлова) №135 
проводил службы отец Кассиан Дере- 
30, а затем отец Рауль Апаринио.

Огец Эдвард вёл службу в ростовс­
ком приходе “Тайной Вечери” и кури­
ровал возрождение католического при­
хода в Калмыкии. Отец Ежи на посто­
янной основе вёл приход “Успения Пре­
святой Девы Марии” в Новочеркасске, 
где прихожанам после долгих судебных 
разбирательств было юзвращено здание 
костёла, и приход “Фатимской Божьей 
Матери” в Шахтах, куда после завер­
шения строительства ростовского костё­
ла была перевезена временная часовня. 
Впоследствии новочеркасский приход 
возглавил отец Томаш Весна.

Активное участие в жизни католи­
ческой паствы и в проведении рели­
гиозных праздников принимает куль­
турная ассоциация “ Полония Дона” .

Свидетельстюм юзрождения и ук­
репления католической церкви на Дону 
стало открьггие новых приходов, увели­
чение числа прихожан. Ростов посети­
ли: Его Высокопреосвяшенстю Нунций 
Анатолий, представитель Святейшего 
Престола в Российской Федерации мон­
сеньор Джон Буковский и руководите­
ли католических приходов Северного 
Кавказа во главе с отцом Антонием -  
генеральным викарием архиепископа 
апостольской администрации для като­
ликов европейской части России.

Бронислав Р А Д И Ш Е В С КИ Й

КАТЫНСКАЯ ТРАГЕДПЯ; 
ФАКТЫ П ЦПФРЫ

( Окончание. Начало на 10-й стр.)
Впоследствии уцелевших пленников пе­

ревели в Грязовецкий лагерь, где они содер­
жались до августа 1941 г. Многие из спас­
шихся покинули СССР вместе с армией ге­
нерала Андерса и, благодаря их свидетель­
ствам, стала известна страшная правда.

Исчезновение нескольких тысяч пле­
нённых польских офицеров было впервые 
обнаружено осенью 1941 г., когда по со­
глашению ог 30 июля 1941 г., заключён­
ному с эмиграционным польским прави­
тельством генерала Владис/1ава Сикорско- 
го, в СССР начала формироваться польская 
армия под командованием генерала Вла­
дислава Андерса. Её основу составили ам­
нистированные по этому случаю бывшие 
военнопленные. Вот тогда-то и выявилось
практически полное отсутствие среди них 
офицерского состава. Польское командо­
вание неоднократно обращалось к советс­
кому руководству с запросами о судьбах 
пленных польских офицеров, но получало 
лишь уклончивые ответы.

Наконец 13 апреля 1943 г. немецкое 
радио объявило о том, что в Катынском 
лесу под Смшенском найдено 10-12 тысяч 
трупов польских военнопленных (фактичес­
ки их оказалось там в три раза меньше), 
расстрелянных советскими властями. Через 
два дня последовало заявление ТАСС, воз­
ложившее вину за это преступление на не­
мецких оккупантов. Польское эмигращюн- 
ное правительство и Германия почти од­
новременно обратились в Международный 
Красный Крест с просьбой провести рас­
следование, но по ({юрмальным причинам 
их просьбы были отклонены.

Катынское захоронение было вскрьгго 
в начале весны немецким врачом профес­
сором Герхардом Бушем, возглавлявшим 
судебно-медицинскую лабораторию фуп- 
пы армий “Центр”. 28 апреля 1943 г. к 
работам в Катыни приступила междуна­
родная группа из 12 экспертов, пригла­
шённых Германией из разных стран. Ко­
миссия определила время расстрела как 
“весна 1940 г.”. С 29 апреля по 3 июня в 
Катыни работала техническая комиссия 
Польского Красного Креста из 9 человек 
во главе с доктором Марианом Водзинь- 
ским . Заи нтересованность польского 
эмиграционного правительства в рассле­
довании массового убийства в Катыни 
польских офицеров послужила для СССР 
поводом к разрыву с ним дипломатичес­
ких отношений.

Немецкие и польские эксперты ис­
следовали 4143 трупа, причём 2185 из 
них были идентифицированы. Неиссле­
дованными остались около двухсот тел из 
последней восьмой братской могилы. 
Почти все расстрелянные являлись быв­
шими узниками Козельского лагеря. На 
телах было обнаружено 3184 документа, 
самый поздний из которых датирован 6 
мая 1940 г  Большинство пленных были 
убиты одиночны.ми пистолетными выс­
трелами в затылок или шею. Выстрелы 
производились из небоевого оружия, о 
чём свидетельствовало застревание в не­
которых случаях пуль в костных и мягких

тканях выходных отверстий. Рядом с за­
хоронением в опавшей хвое обнаружены 
многочисленные пистолетные гильзы ка­
либра 7,65 мм немецкого производства 
с м аркировкой  “ G E C O ” серии “ D ” . 
Впоследствии было установлено, что со­
трудники комендантского отдела НКВД 
СССР, непосредственно осуществлявшие 
расстрелы, использовали при выстрелах 
в упор безотказные немецкие пистолеты 
“Вальтер” полицейской модели ПП или 
ППК. На некоторых телах обнаружены 
раны от четырёхгранных штыков винтов­
ки русского образца. Члены комиссии 
Польского Красного Креста свидетель­
ствуют и о наличии в захоронениях так­
же гильз советского производства.

В середине января 1944 г. в Катынь 
прибыла “Специальная комиссия по уста­
новлению и расследованию обстоятельств 
расстрела немецко-фашистскими захватчи­
ками в Катынском лесу военнопленных 
польских офицеров” под руководством ака­
демика Н.Н. Бурденко. Комиссия, состо­
ящая из пяти экспертов, за 8 дней работы 
в Катыни обнаружила и освидетельствова­
ла 925 трупов. Отчёт комиссии Бурденко 
стал основание.м для включения советской 
стороной Катынского расстрела в список 
преступлений, в которых обвинялась фа­
шистская Германия на Нюрнбергском про­
цессе. В ходе слушаний 1-2 июля 1946 г. 
трибунал после опроса свидетелей (по три 
с каждой стороны), признал катынское дело 
военным преступлением, но решил не 
включать его в окончательное обвинение за 
недостаточной доказанностью вины немцев.

Узников Старобельского лагеря рас­
стреливали во внутренней тюрьме НКВД 
Харькова, а хоронили неподалёку, в ле­
сопарковой зоне у села Пятихатки. Зак­
лючённых Осташковского лагеря расстре­
ливали в подвале здания Калининского 
областного управления НКВД, а трупы 
хоронили вблизи посёлка Медное, рас­
положенного на полпути между Калини- 
ном и Торжком. Кстати, Медное н и ­
когда не находилось под немецкой окку­
пацией и поэтому обвинение немецко- 
фашистских захватчиков в уничтожении 
погребённых здесь шести тысяч поляков 
явно беспочвенно. Приказ наркома внут­
ренних дел от 22 марта 1940 г. о “раз­
грузке” тюрем УССР и БССР предусмат­
ривал перевод 3 тысяч заключённых из 
Волынской, Дрогобычской, Львовской, 
Ровенской, Станиславовской и Тарно­
польской тюрем в Киевскую, Харьковс­
кую и Херсонскую тюрьмы, а 3 тысяч 
заключённых Барановичской, Брестс­
кий, Вилейской и Пинской тюрем -  в 
Минскую тюрьму.

Согласно официальному советскому 
правительственному заявлению от 14 ап­
реля 1990 г. весной 1940 г. по решению 
Политбюро ЦК ВКП(б) от 5 марта 1940 г. 
было расстреляно 22 436 человек, в том 
числе 15 131 польских военнопленных, 
находившихся в спецлагерях, и ещё 7305 
человек, содержавшихся в тюрьмах Запад­
ной Белоруссии и Западной Украины.

Алоизнн НОЖИЦКИЙ
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Składamy serdeczne 
pozdrowienia 
Wielmożnemu Panu 
Romualdowi 
Karolowi Pawiowi 
Skokowskiemu, rodowitemu 
szlachcicowi herbu Jelita^ 
honorowemu członkowi 
ośrodka “Jedność” 
z okazji 70-lecia urodzin.

Gratulujemy serdecznie 
milej Pannie Julii 
Kuźmickiej pomyślnego 
zdania matury, 
egzaminów wstępnych 
w Ambasadzie 
Rzeczypospolitej Polskiej 
w Moskwie oraz 
zakwalifikowania jej 
na studia wyisze w Kraju.
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Broda mądrości nie doda 

Co w głowie, to i w mowie

Gdy rodzina żyje w zgodzie, to jej bieda nie dobodzie

I diabeł był pięluiy, póld był młody

Jald piątek, tald świątelc

Każdy pan na swoicli śmieciacłi

Kto miłczy, ten się zgadza

Kto w ul dmucłinie, temu pysie spucłinie

Mała szlcoda, łu-ótki żal

Nim przebędziesz wody, pierwiej zwiedź jej brody 

Praca tuczy, bieda uczy 

Wojsko hetmanem stoi

TUZIN PRZYSŁÓW
Ум бороды не ждёт

Что на уме, то и на языке 

Где любовь и совет, там горя нет 

В молодости и сам чёрт недурён собою 

Каковы будни, таков и праздник 

Каждый кулик на своём болоте велик 

Молчание — знак согласия 

Не суй пальца в дверь —  прищемят 

Недорого купил, да не больно и жаль 

Не зная броду, не суйся в воду 

Труд кормит, а нужда учит 

Крепка рать воеводою

t 26 апреля 2005 г. ушла из жизни одна из старейших членов польской общины 
Пани Александра Лунёва (Дырма). Она сумела пронести через всю жизнь родной 
язык и веру отцов, пользуясь заслуженным уважением окружаюищх. Приносим 
искренние соболезнования родственникам усопшей. Светлая память её имени!

Druk pisma finansowany jest przez Senat Rzeczypospolitej Polskiej 
oraz Fundację “Pomoc Polakom na Wschodzie”
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